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Z Petersburga rf. 6 Irpćn rf< 1?*
( Z Dziennika PeterSburgskiego.)

W skutku rozkazów J. Cl. M ości, Senat 
rządzący ukazem z dnia 29 Czerwca zalecił 
Gubernatorom cywilnym, (wyiąwszy Guber* 
tttie odległe, iako to i Sybirską, Premską , 
W iatską, Astrachańską, ÓSrenburgsfeg i Ar*
changielską) uwiadomić Marszałków Szlachty 
w swoich GilbemiiaCb, i  Buttjttlśfcrżów W Sto* 
kwczos . b miastach, aby się udali Sb Moskwy 
aaypóźniey na dzień 1 S ierpnia, 1 Znaydo* 
waii sip na koronacji N. Cesarza, któta ma 
nasypie w ciągu rzeczonego U&jesifca.

Rdpport Rommisiyi SitdCzly.

( Ćiąg dalszy.)*
Stosownie do tego układu , zaledwo Bur* 

eow , dopełniwsay danego mu w Moskwie zle­
cenia do Dyrekcji w Tulczynie, ty na celem 
z wołań ey, oddalił się ztam tąd, a aa alim Ko* 
marow , natychmiast Jusznewski m iał mowę 
wcześnie napisaną, która iednak niesprawu* 
iąfc zamierzonego skutku, wznieciła tylko mi* 
ło ić  właśnp obetnych. Pułkownik Awra* 

jeow  oświadczył, iż chociażby wszyscy po* 
rzucili zw iązek, «waźa<; gc iednak będzie Za

istną cy w aworiey włashey osobie; Czego po* 
tern (iak zapewnia) żałował. Kilku innych 
wykrzyknęło , iż deputowani posłani do Mo­
skwy przestąpili granice swey władzy; iż to­
warzystwo nie iest wcale rozpuszczone, i  
odbywać daley będzie prace sw oie, zmienia* 
iąc niektóre dawniejsze swoie zasady. Obe­
cni na tern posiedzeniu członkowie, oraz ci, 
którzy potem do ich zdania przystąpili , ia­
ko to: Pesłel, JusznowskŁ, A wraca o w , Wolff, 
jwasoew, dway Krukowi*, Xiąźę Barya- 
tyński, Bassargin, X i?żf Sergiusz WoJkoi- 
Ski, Bazyli Dawidów , zapewne według prze­
pisów Urządzenia pierwszego tajnego towa­
rzystwo , ułożonego przez Pestela , wzięli 
nazwisko Boiarow związku. (1) Obrali Pre-

(1) PesUl oświadcza  i iń orf tey epoki 
członkowie tow arzys tw a  południowego  
tub iak ich nazywa^ obwodu po tudm o-  
\u tg o ,  podzielili się na braci, m ężów
i Bojar.ow* hretcia nie mieli p ra w a  
przyy tnow ania  nowych tS ionków ; słu-  
Zyio ano Mężom , a ci byli obowiązani  
nie w yiaw iać  pruyymowanytn nazwiska  
innych czlonkoW. Boiarowie łączy li  się 
z  Dyrtktorytiiem dla Wydania postano­
wień w  ważnych przypadkach. W p r z y y -  
moWantU nowego cz ion ka ,  przestawano  
■nadanem p r z e z  nie^o n o w ie  honoru.
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mesami <czyli D yrektoram i: p  jstela i Juszyno- 
osk iego  , a przydali iin .Nikitę M urawiewa, 
<w m niem aniu, jź .kiedy jnie był :na zgroma­
dzeniu  w Moskwie , nie .zezwoli równie lak 
oni na rozpuszczenie towarzystwa. 'Lecz N i­

kita Murawiew zapewnia , iź w Petersburgu 
„  towarzystwo było przynaymniey zupełnie 
,, rozprżęźone; iź większość iego członków 
,, oddaliła się , a D yrekcyie, które jeszcze 
„  istniały , nie miały ,z sobę zwigzków. Nie 
„  m a ięc  ani przędzenia, ani wspólnych prze- 
,, pisó.w , same nie wiedziały, do iakiego ce- 
,, lu powinny były zmierzać., lub przynay- 
,, mniey nie mogły sobie wzaiemnie .zdawać 
,, sprawy 2 swoich Życzeń i swoiey dęźno- 

ści„ (2). W końcu roku 1822 towarzystwo 
to Petersburgskie czylj północne zostało na 
nowo urzędzonem. ‘Podzieliło się na wierzę- 
cych i przystępujących (3), Stowarzyszenie 
Wierzących czyli sekcyia wyższa składała się 
*  założycieli (4 ); przypuszczano tam  i  in-

{2) Radca tytu larny Semenów zeznały  iż 
Mi kol a y  Turgenew wróciwszy r  1821 
z  Mosk ry , za ią ł się Uv rżeniem nowe­
go taynego towarzystwa ze szczątków  
tego, które rozpuszczono , i zniewolił  
dawnych członków , lako to : Jtięcin Ó- 
boleĄskiegO , Pułkownika Naryszkinn  , 
f samego Se menów a , aby do niego na­
leżeli ; affilował orpz miedzy mnemi 
Pułkownika Miifoiua , fakęba Tołsiaia 
i Miklaszewskiego. Po tuyyściu wkrót­
ce potem giuardyi Cewrsjciey ze stoli­
c y , czynności tego tow >rzystiva zosta­
ły  wstrzymane. Niewiadomo Semeno­
wi , Cgyti podle gało szczególnemu urzą-  
ftzemu} lecz dodaig, i ż  ani Turgenew , 
oni inni członkowie tego towarzystwa  
niqdy m u {Semenowi) nie oświadczy­
li zbrodniczych zamysłów przeciw ro­
dzinie Cesarskiey,

(3) Zeznanie X ifcia Eugeniusza Oboler- 
skieteo.

(4) Giównemi założycielami, albo raczey  
nowemi mz<łdzicielami nowego tutua-

nych członków ze stowarzyszenia jprzystęipn;- 
jęcyćh , lecz dopiero za zezwoleniem '.wszy­
stkich .wierzących .obecnych w  Petersburgu. 
'Zezwóięńie to  było .również potrzebnym .do 
postanowienia wszelkiego .stanowczego śro­
dka. ;Sekcyia wyższa miała między innerrii 
następuięce prerogatywy : wybierać .członków 
Dyrektoryatu .czyli Rady trudniftcey się dy- 
rekcyię towarzystwa , upoważniać .do przyy- 
mowania nowych .członków, i kazać .sobie 
zdawać sprawę z czynności JDyrektorya.ta. 
Każdy członek , nie naleźęcy sdo .sekcyi .wjjsr 
■ezey, nie mógł podawać więcey nad .dwóch 
kandydatów., i powinien był źędać w jtey fnifi- 
rze upoważnienia za pośrednictwem .członka, 
który iego samego dawnisy .podał; ten zno­
wu -obowiązany był .zachow ’ć podobnę regu­
łę , i przynaymniey bydź z liczby wierzę- 
cych; temi stopniami także nowi członkowie 
.odbierali upoważnienie Dyrektoryatu. Di .o- 
statni odbywali zaraz próby przygotowawcze; 
k.oleync potem odkrywano im  cel towarzy­
stwa ; lecz wiadomość o środkach dopięcia 
iego , i czasie przeznaczonym do zaczęcia dzia­
łań była zostawiona sekcyi wyźszey. Wszy?" 
stkim , którzy mieli służyć za ślepe narzę­
dzia , mówiono , iż rzeczf ich. będzie .wal­
czyć z orężem w ręku. Nowi Członkowie, 
i ogólnie wszyscy nieniileżęcy do klassy wie- 
rzęcych , znali tylko członka, który ich po­
dał. Lecz prawidło to , równie iak wszy­
stkie in n e , nie było ściśle /achów rwa-

rzystwn  , według zeznania N ikity  Mu* 
rawiewa , byli : on śęiń. Xiążc Obaleń, 
s k i  i Mikołay T u r g e n e w ,  który znwsże  
w strzym yw ał się od pi z y y m o w a n i a  no­
wych członków.' P r z y i ę a e  i c h  o d b y w a ­

ł o  sic b e z  ż a i f n e y  f o r m a l n o ś c i ,  ani w  
f e k c y i a c h  t o w a r z y s t w a  p o ł n o c n e g u ,  a n i  

w sekcyiaih t o u a i  z y s t u a  pulu  dwo­
ić e g u .



Ij»m; f i ) .  Po nowem urządzeniu tego tayne- 
go! towarzystwa1, Nikita MurawieW był pr; ez 
nieiaki czas uznawany za iedynego' naczelni-- 
Ita-- Późniey , przy końcu roku 1823' wie-- 
rzafcy- cBc§"cy aby im5 się bardżiey powodziło;, 
postanowili' mianować trzech' Prezesów, i ’ 
Kfur a wiewowi przydać Xięcia Sergiusza Tru- 
Beckoy, który niedhwno1 powrócił był- z za­
granicy, i Xięcia- Eugeniusza' OKoleńskiego.

a' zwłaszcza w spssobie wewiiętrznegd1 swego' 
utząidzeiiia p lecz ietlno* i' drugie' tenże sam ­
ce! m ia ło , to ie s t, o b a len i e1 i s t n ęce go porzęd-- 
ku rzeczy i ledńo1 i : drugie' zaymowało sięiuź' 
układaniem1 praw , które miały zrobić Odmia­
nę W Rossyi, i Kommissyia przedstawiaięc 
W. C.Miń' eSemplarze1 rozmaitych' proiektów, 
które przez szczęśliwe dochodzenia' zostały’ 
odkryte1, prżydaie' ic li treść (3) > iedno i'

(2), W- rok' potem' Xięźę Trubeckoy udał się 
db’ Kiiowa' w dWoiakim celu użycia wpływu, 
iaki przez1 swÓy stopień' w głównym sztabie 
4go k o rp u s u m ó g łi  mieć w woysku tenże1 
korpus sk ła d a ijtc e m n a ' popieranie interessu 
spiskowego, i uważania bliżey postępków Pe- 
stela ,- któremu' głóWni1 urzędziciele tówarzy-- 
ftWai północnego zaczęli niedowierzać , wi­
dząc w nim , podług wyrazów Ryleiewa, czło­
wieka' am bitnego, przebiegłego, Bonaparte-- 
g<r, a nie Washingtona:- Na> mibysce T ru­
beckoy , tenże1 sam Ryleiew został mianowa­
ny członkiem Dyrektoryatu , i obstawał za 
potrzebę1', aby Dyrektorowie nie Byli uważa-- 
ań  za' nieodwołalnych,, lecz żeby ich' co rok- 
obierano:-

Wnoszęc z zeznania kilku oskarżonych, 
znoszenie się nowego związku' Petersburg-- 
skiego Czyli północnego ze związkiem- połu- 
dhiowym nie b)ło częste1, i prawie zawsze* 
ustne: Dyrektoryaty nawet niechciały łatWo“> 
powierzyć pism własnym swoim członkom , 
z  boi' ź n i, aby śakirn przypadkiem' nie wpa*- 
diy jw obce ręce.- Dwa; te towarzystwa ró­
żniły się nnę lzy sobą pod1 wielu względami

f i )  Zeznanie- A lex  ndrn Bestużewa:
(2) Uf zqd Dyrektora był- ofiarowany  Ałi- 

kałniowi Turgenew ,, który się wymo-- 
w H r przytaczniąc sł- bbwitośćzdrowia  
srtrggb ,, liczne inne zatrudnienia  , i zit '  
pn-ro zenit Prezesostwa swego w  Mo­
skwie-

(3) Proiekt konstytucyi ułożony p r z fz  Ni-' 
kitę Muraiiiitwa , utrzymywał- rZąd Mo-■ 
n a rc b i tzn y ,, lecz Cesarzowi nndaWat 
władzę bardzo ograniczoną , podobną 
do- t'ey , iakąi ma Prezydent '/iednu-- 
czonych Stanów Ameryki  . i dzieliłRos-  
syią- na k fa ir  niepodległe,- połączone 
związkiem fedetacyynym. Pestel zape- 
iltnia , iż proiekt ten miał tylko służyć  
do uwiedzenia członków twi^żo przy-  
i t t y c h i że nie chciano- ich przestra­
szać proponowaniem ad razu ustano­
wienia RzeczypDspołHty ;> lecz Nikita  
Mitra w igw odpowiada , , i ż  dla tęgo tyl­
ko wystawił rzecz pod tym względem,  
aby Pestek, uspokoiłr  boiąc się go >o* 
zgniewać i sprawić zupełnego poró- 

- żnienia między: towarzystwem południo- 
Ulem i półnuenem. Diuga konstijiucyia 
pod tytułem : KodeX Rossyyski , napi­
sana w duchu zupełnie republikanc- 
kim była ułożona p rzez  Pesteła O* 
biedicie zasadzały -się na niedbi zeczney  
ntnscyniie , iż' każdy  kray iest zm ownó 
Zdatnym db wszelkiego kształtu rządu  
podt-ug woli prawodawców itgo. Obie- 
dwie podług: Zdania samych nayrozsą-■ 
dnieyszych członkom zw ią zk u ,-, dowo­
dzą zupełneir [niezndiomości intetessow 
i potrzeb k-raiu. — W proiekcie po a na­
pisem-. Kodex Rossyyski nieZnaiomosć 
th dochodzi aż do-śmiesznośc, i często' 
posuniętą iesP do' nayw yższego  stoumny 
i i tak , autor- ■ i ey p o d z ie l iw szyC esa t-  
stioo na wielkie pruWincyie czyli kraie, 
i odłączywszy  ■ if nich wszystkie pra­
wie, które należały do P o lsk in a d a ie  
nazwisko prowmcyi Kułmagoi s ki ey po­
łączeniu Jńflant,-. Estonii i Ruiiandui',  
Guberniom Nowgorodzkieyo Tuer-skitsy, 
inna pCowincyi* , którą n a zyw a ■ pro-

J a t



d r ^ e  zgadzało się oraj na sposoby tjżyć się 
^jiai^ce , do spełnienia wspólnego cplu; na- 
koniec iedno i drugie chciało w tym wido­
ku użyć zbro yney s iły , spodziewaięc się wcię- 
gnęe woysko do buntu- (1) Szczególniey na 
południu i w kilku pułkach pierwszey i dru- 
giey arm ii, spiskowi usiłowali przysposabiać 
takie środki do dopięcia celu swego.

  1 ’’
wincyią Siewierską, minia się składać 
z  Gubernly Archangielskiey, jaroslaiu- 
skiey, Wotogdskiey, Kostromskiey i Perm- 
sktey. Według 'planu ir?o , rząd tym­
czasowy miał służyć za  przeyście sa- 
m,Qwładnty Monarchii do Rzęezypospo- 
f i ity  t a pierwszym środkiem tego rzą­
du miało bydź zniesienie taynych to- 
w arzys tp ,  i urządzenie czynnego szpie­
gostwa , którego ajentami mieli bydź lu­
dzie zaleęaiący się rozumem i nayczy-  
stszą maralnością, Rząd tymczasowy  
miał Qraz utw orzyć  kray judeę,  i za­
ludnić «fo wszystkiemi żydami Rossyy- 
skiemi » PcfHkremi.. Liczba ich wynosi 
do, dwóch m,il'uoną,w (wyraża Pestel w  
proiekcie srvoim) rachutąc'w to kobiety, 
dzieci i starcęwf mogliby łatwo nawet 
bez pomocywoyika posiłkowego, prżeyić  

'całą Turcyią EurOpeyską, obrać sobie 
urodząyną przestrzeń na brzegach A- 
z y i  mnieyszey, i założyć tam kray 
niepodległy. Broiekt Pestela poprawił 
juszn ie iuęki , lecz tylko co do stylu. O- 
f r o c z  tych pism, Znaleziono dwa inne 
froiektą konstytucyi , i eden W papie­
rach Xcia TrubecKoy; test ta praiekt 
bardzo niezupełny  i będący tylko kopiią 
konstytucyi Murawiewa Z odmianami 
niewiele znaczącemi; Hi u g i . w papie- 
pąch Sergiusza Muraspiewa ApPsioia 
pod papisem', Prawą organiczne kra- 
iuj. iesł orf tylko wyiąticiem proiektu 
Pestela.

pi) Widać ze zbioru powziętychJ w teu 
mierze wiadomości, iż  dopiero w  roku 
t821 spiskowi zaczęli myśleć a powsta­
niu luoyskowemj iż  według wszelKie ęo 
podobieństwa do prawdy • myśl tę po­
dał im przykład ręwolucyy, które na 
ki otki cząs p zed  tern wybuchnfty w 
Hiszpanii, Nęapolu i Piemoncie. j e -

Podług zeznania Kapitana Mayboroda , 
Pułkownik Pestel cześcię pochlebiał woysku, 
częścią w czasie, kiedy się spodziewano przy­
bycia zmarłego C e s a r z a ,  rozciągał na nie 
suęowe, i zapewne niesprawiedliwa kaęy. 
Czyńmy to , (njaw iał) aby żołnierze mnie­
m a li, iź zbytnia surowość nie nam , lecz 
naywyż^zęy włądzy i samemu Cesarzowi ► 
przypisań ę bydż powinna. Podpułkownik 
Sergiusz Murawiew starał się również wszel- 
feiemi sposobami ziednać sobie przychylność 
żołnierzy pułku Czernichowskiego i innych, 
pułków 9tey dywjzyi, a zwłaszcza tych„. 
którzy służyli w dawnym pułku Semęnow- 
skimi usiłował nawet cśtyoię ich z zayiy- 
słem powszechney i piedalekiey odm iany, 
wymagaięc od nich obietnicy, iż póydę zą 
nim  v/ każdem zdarzeniu.

Lecz czynności towarzystwa południo­
wego nie ograniczyły się j u ż  na powiększa­
niu liczby członków iego. Nabierały ćorąa 
bardziey charakter prawdziwego spisku prze­
ciwko prawey władzy , i wkrótce propozy- 
cy ie , ustawicznie na schadzkaeh powtarza­
n e , odkryły naybardziey zbrodnicze zamia­
ry. Pułkownik Pestel przewodniczył cięgle, 
w Dyrektoryacie Tulczyńskim; obok niego 
zasiadał Juszniewski który mimo pozorney 
swoiey nieczynności , zostawał z ńim zawsze 
w porozumieniu. Od nich to zależeli wszy­
scy , którzy wchodzili do towarzystwa poła* 
dniowego , iedni bezpośrednio, drudzy za 
pośrednictwem dwóch wydziałów, podle.ga- 
ięcych Dyrektoryatowi j iedęn z nich nazy­
wał się Wydziałem w Kamieńce czyli Wy­

dm (mówi Pestel) radzili dać znak po­
wstania^ ty Petersburgu, drudzy thsi,ęT 
fi naypieywey wzniecić powstanii Woy- 
ska , udać się potem ku Moskwie, p r z y ­
byw szy do iey stolicy, przymusić Senat 
do ogłoszenia zmiany pol{tyczney , i u- 
stanowienia nowego rządu.
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działem prawym , pod przewodnictwem Da­
widowa i Xięcia Sergiusza Wołkońskiego , 
a drugi Wydziałem w Wasilkowie czyli Wy­
działem lew y m ,( pod rozkazami Sergiusza 
Murawiewa Apostoła, i Podporucznika Be­
stużewa -Rumina. Późniey Murawiew został 
mianowany trzecim członkiem Dyrektoryatu 
Tulczyńskiego, (1) W miesigeu Styczniu 1825 
naczelnicy wszystkich Wydziałów! P esta l, 
Juszniewskf, Bazyli Dawidów , Xięźę Ser­
giusz W'ołkoński, Murawiew i Bestużew - 
Rumin odprauili zgromadzenie w Kiiowiej 
Czytano tam  kilka wyiętków z proiektu kon- 
Stytucyi Pestela pod napisem: Kodex Rossyy- 
»ki , i uczyniono także zapytanie: co zro- 
biemy z familiiji Cesarską po wprowadzeniu 
łjpwych praw naszych ? — Trzeba ifi wytę­
pić , rzekł Pestel. Juszniewski , Dawidów i 
Wołkoński przystali na iego zdanie, ale 
Bestużew-Rumin tw ierdził, iż trzeba prze­
stać na śmierci samego Cesarza. Co się ty* 
ęze innych członków familii Cesarskiey, po­
stanowiono (iak oświadcza Pestel) wywieśćich 
z krain, i chciano do tego użyć flotty w 
K.ronstadzje. Tymczasem Sergiusz Murawiew 
był otwarcie przeciwny zdaniu innych , i 
nie chciał słyszeć o zabóystwie Cesarza, Zgo­
dzono się nareszcie, iż mimo większości kre­
sek za wnioskiem Pestela, tak ważne zapyta­
nie może bydź roztrzygpięte przez sześciu

(1) Następnie oprócz Dyrgkioryatu utwo­
rzono szczególny Wydział Tutczyński, 
ktorego naczelnikiem był Xiąię Barya- 
tynski. Wydziały te zwano czasem , 
przynaym niey po Francuzka , Ventes , 
z  nazwiska Vendittes Knrbonnroiv Wło­
skich, Podług zeznania Dawidowa, do- 
pioro w roku, 1824 ustanowiono Wy­
dział w gamience; le tz  Xiążę Ifo{koń­
ski i Dawidów , którzy byli iegol na­
czelni kami, znaydowali się_s iu ż  przed  
tą lepoką w liczbie głównych członków 
łowdrzystii/a południowego. u

członków. Następnie po tom zgromadzeniu^ 
Bestużew-Rumin posłał Juszniewskiemu mo­
wę , w ktorey , potępiaigc zamysł swoich 
wspólników , usiłował dowieść , iż członko­
wie familii Cesarskiey przestaliby bydź nie- 
bezpiecznemi , skoroby rewolucyia przyszła 
do skutku ; ”czegóżby (m ówił) mogli ieszcze 
„  źgdać Rossyianie, gdybyśmy dobry rzgd dla 
„  nieb ustanoiyili, i gdybyśmy im dobre pra- 
„  wa nadali.,, (2) Lecz iakkolwiek ten opór 
Murawiewa i Bestużewa-Rumina był szcze­
ry , lub zm yślony, późniey a to li, w cięgu. 
tego samego roku 1823 widzęc się i eden i 
drugi we wsi Kamieńce z naczelnikami in­
nych Wydziałów, Pestelem , Xięźpciem Ser­
giuszem W ołkońskim, Dawidowem, nie wa­
hali się przychylić do propozycyi wytępienia 
całey familii panuigcey. Xigżę Sergiusz Woł­
koński twierdzi , iż sam Murawiew pono­
wił w tedy ten w niosek, a w roku 1824 
Bestużew napisał do Warszawy list (zatrzy­
m any przez Xięcia Wołkońskiego), wzywaige 
członków taynego towarzystwa Polskiego,- z 
którem niedawno co wszedł w zw iązki,.aby 
zadali śmieść J. C. Mci Wielkiemu, Xięciu 
Konstantemu,

Odkrycie tego taynego towarzystwa Pol­
skiego, rozpoczętę z niem  uk łady , należg 
do naywaźnieyszych przedsięwzięć Dyrekto­
ryatu Tulczyńskiego. Bestużew -Rum in do­
niósł naypierwey o istnieniu tego towarzy­
stwa. Jemu także polecił D yrektoryat, aby 
się ustnie układał z Deputowanemi od tego 
towarzystwa, którego pelem było odłączenie 
Polski od Rossyi, i przywrócenie iey nie­
podległości do dawnego kształtu. Niedłu­
go potem , warunki układu 1 ułożyli Be- 
stuźevy-Rumin z iedney strony , a Krzyża-

(2) Wyiątek ten z  mowy Bestużewa iest 
przytoczony przez  niego samego w ze- 
znantach iego.



nowsfti h. drugiey. Towarzystwo południo- 
obowi§zało> się uznać niepodległość Pol­

aki,, przywrócić iey zdobyte prowincyie,. któ­
re ’ jeszcze nje- s§r zrossyianione-, (między in -  
nerni: pr.owihcyijt* Białostocką, Guberni i fi Gro**- 
d‘zieńsk§,.i> część; GuBerniy W ileńskiey, M in - 
skiey „ i Pbdlaskiey)',, zastrzegał jic- wzaiemne 
sobie- zapewnienie1 dobrey lin ii obronney. przy 
oznaczaniu; nowych: granic.. Przyrzekło oraz; 
towarzystwo południowe d'awać: opiekę* Pola­
kom; w Rossyi',, i wytępić wszelkie* uczucie* 
wzaiemney niechęci między obu narodami.. 
Towarzystwo Polskie* z sw.oiey strony obieca­
ło użyć, najdzielniejszych środków, jakich­
kolwiek bftdźt,, dla; przeszkodzenia J:. C. Mci 
W ielkiemu’ Xięciu, Konstantemu; udać się;’ 
db Rossyi, kiedyby rewolucyia wybuchnęła;, 
przyrzekło* oraz* zrobić: w. tym że czasie- po­
wstanie ,. ruszyć przeciw. Korpusowi’ ło te­
wskiemu-,.. ii rozbroić; go,,iećliby się, wzbra-' 
niał: połjrczyć do wspólney sprawy,, i należeć, 
do ustanowienia; rzjidu republikanckiego* w 
Polsce. Obadwa te  towarzystwa; miały oraz u -  
dżielać.' sobie potrzebnych; i; wzajemnie* wa­
żnych wiadbmośfci wszakże to* znoszenie się 
nie* miało bydż; między zwyczaynemi człon­
kami , lecz: tym; Końcem, osobni Kommissa- 
rize~ miolii bydź wyznaczeni!. Kbmmissarzami 
teaii, byli : Mltrawiew, ii Bestużew - RUmin,, 
Gródecki i Czarkowski. Późhiey Peśtel'i Xiji— 
żę Sergiusz* WołKoński, rozpoczęli nowe u— 
kłady' z Jabłonowskim: i Gródeckim, Depu­
towanemu towarzystwa Polskiego.. (1) Przy­
znaje* Pestek,, iż: obiecał! uznać niepodległość; 
P o ls k iz a p e w n ia  atoli ,, iż. ń ie  wyraźnie nie*

(1)) Gi‘odickt', według- życzenia' oświad­
czone go. p r z e z ’ pełnomocników tó w ;rzy -  
stitia- połuiłhiawżgo y podiąi i f  pi ono- 
nować. Dlffekłóiyątowc Warszawskiemu'
abłjf su Polsce wzgłędtnr f .  C. Met Ce~ 
sa tzem cza  postąpiono t a k , iakby; po>

przyrzekł' względem- oddania zdboytycfr pref- 
wincyy. Tymczasem, z mappy Rossy i ,  Ułow­
io n e j  przez*, mego,; i przyłączonej* do proie-- 
ktu; iego; konstytucyr (Kodexu f.ussyyeRifego); 
w dać,-, i i  -Pestek zamyślał w planach iwoich’ 
oderwać od! Cesarstwa; wszystkie* części da­
wne y  Polski ,, oznaczone przez- Bestużewa ; 
a zeznanie: Nikity Mura wiewa d o d a ie iż  pod­
czas; narad! odprawionych z Kilku; członkami 
towarzystwa; Petersburgskiegoy Pestek i Dawi­
dów , ta i czynione- zarzuty z* powodu: tego* od­
stąpienia-,, odpowiedzieli: jednomyślnie ; — 
sCóż:'robić ! słowo; iu£  się- dało,, i taka była 
,, wolk towarzystwa południowego: ,, — Zda— 
ie* się,- iż’ te* zwigzkń z towtuzystwerr' Pol- 
skiem. nic miały więcey żadnych; sKutitów, 
Delegowani; tego- towarzystwa wezwali Peste- 
l a , aby ich uwiadomił* o» znakomitszych o— 
sobach w Cesarstwie , należących db spisku* 
uknowanego przeciw istijąicemu poizędkow* 
rzeczy, obowięzmac, się- wymienić kilkt f  
swoi ej’ stroriy i; zbliżyć; ich z* tem i,, Których— 
by> im: wymiemono:. Pestek nie* inaiąt? kogo* 
wvm ienić‘i zmuszony był’ dać watpliwę- od­
powiedź;. Polkcy nieco ostygli;* lecz tnimo' 
tego* nie ustał}' zupełnie stosunki ich z to­
warzystwem połudbibwem :* postanowiono bo— 
wiem ',...ii pełnomocnicy* .właściwi’ zbiórg_lsig* 
znowu, w Kiiowie-w Styczniu.-1826. 7 resztę', 
wypadki śledztwa , odbywaięcegc się w-* W ar­
szawie , wyiashię" zapewne- wszystkie okoli­
czności ,, których* rys* Krótki przedśtkwiliśmy..

( Onlśzi ciąg- nastąpi.))

Z Piryża a . 25 Lipca:.- 
Xżę Grioanu przyoył dn.a 13 b m. doi 

Lausanny.-

siąpiono- w Rossyi■ względem- mnycK: 
członków familii- Gesarskley,, spodzie­
wali się pozyskać' zezwolenie Dyrekto— 
r-yatw na tę propozycylą.. (Zeznanie  
Bestużewa - Rumina.);



P rzyby ł tu  Xżę Pólignac, Poseł nasz 
Londynie.

tL  Survilliers "(Józef Bonaparte) ptrzy? 
:mał pozwolenie mieszkania w Niderlandach.

P Lynard ufls ieiił związkowi 'przyja­
ciół Greków -w Genewie na .posiedzeniu <d.i 
14 b. m . ważne wiadomości tyczące się spra­
wy Greków..

Pńłfcownik Teautier udał się dnia 20go 
b. m. z Strazburga do Szwaycaryi, d la dosta­
nia się ztamtąd do Grecyi.

List z  Grecyi zawiera między irmem’ 
następujące donies-eiiia: '“'Waleczny Kapitan 
.artyleryi Giacomi z  Piemontu , .który należał 
do  wszystkich .świetnych zdarzeń w Misso- 
londze,, m iał szczęście uratować się w osta- 
tnieyw ycieczce dnia 23 Kwietnia wraz z o- 
chotnikiem Schweikart; przebyli z pałaszem 
w ręku przez wszystkie nieprzyjacielskie l i ­
m ie i dostali .się pa wzgórza. Inni officero- 
wie iEuropeyscy, którzy przykładali isię do 
icbWalebney obrony Missolongi, nie 'byli tak . 
szczęśli we mi. Fodpułkow nit Bel! -Pelaunay, 
b ?dącv .dawniey w służbie Pruskiey., Majoro­
wie Diimar i Spitzei-berg, Kapitan Liebdorf, 
Jporuczmk Klem pe, ochotnik Stęphan f  Ka­
pitan aityieryi M eyer, wszyscy Niemieccy 
ofificero wie polegli pd pałasza 1 n.eckiego 
M eyer , wydawca Gazety Missolóngskiey , 
który  .wszystkie czyny nieśmiertf In ly  iey o- 
.sady dokładnie opisy,wał, cp wszystko z nim  
zaginęło. Waleczny .ten .przyjaciel Greków 
jiiechciał małżonki swey, trzymającey na,rę­
ku 6ciomipsięczne ,dz;ecję, opuścić, nie mógł 
gatem  złączyć się zkolom ną, która się prze­
rżnęła , i padł z Żoną i dzieckiem ofiarą 
.wściekłości Arabów.,,

i

-PP, Piscatori i Regnault de -St, Jean 
/3' Angeli : którzy powrócili z G recyi, odbyr 
firiuą od dm 14 w Marsehi kwarantannę.

- Z  MciKrylu di. 13 Lipca.

Od' 7 b. m . przybyło tu  3 nadzwyoziy* 
sny eh .gońców , ieden z Paryża, .a dwóch z 
L izb o n y , ale -.zaraz poiećhali do Kuensy, 
gdzie znayduie się teraz K r61. 'Osnowa przy­
wiezionych przez nich pism n ie iest wiado­
ma ; ;ale celem flzienney .rozmowy ■są .zaszłe 
w Portugalii zm iany , które rzdają się także 
mocno irząd zastanawiać, gdyż wyszedł w 
itey -hwfli rozkaz, iż zamiast 17 , iak da­
wniey nówiono, 4 tylko pułki m ilic ji będą 
rozpuszczone. Listy w Badaioz zapewni a. f , 
aż wielu oFficerrw ■dawnego woyska , -którzy 
za mmgrpniczonem urlopem w prowincyiąch 
m ieszkali, udaie się do Portugalii. Bząd n a ­
kazał zatem m .ec  oko na tych wojskowych

Mianowanie P . Anduaga Posłem w L iz­
bonie pozostanie bezskutecznem,, i sądzą, di 
■do tego .przyłożył się Poseł Francuzki de 
Moustier. ‘—• Na wniosek Bady stanu mnó­
stwo nieużytecznych urzędów zostało znie­
sionych. -— Z powodu uwięź enia m eia- 
kręgo Barogui, przy którym znaleziono kor- 
respondencyią z wychodniami Hiszpańskie.mi, 
uwięziono wielu młodzieńców w Bilbao i 
■Santander., a większa ich' leszcze liczba od­
płynęła de Anglii i północney Amery ki

Z Londynu d 23 Lipca.

Przez ieden dzień utrzymywała się tu  
wieść o cząstkowey zmianie M in.strów; PP 
Bobinson i Huskisson złożyć m ieli swoie k j  
rzędy j lecz dotąd niema pewności.

Z wielu rękodzielnycłi miast nadchodzą
prośby ,do rządu, aby obmyślił sposoby do za­
pobieżenia ich nędzy.

Eskadra Lorda Gochrane zm ócrióną zo­
stanie dwiema paiowsmi; i .ednym łrniiowym 
okrętem o 74 działach

Na zagroniezjmch pożyczkach utracili 
Anglicy o d .3lat niezmierne sum m y; iedno z
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pisrń tufejfitych podaie óńfe bne do 19 ifiil. 
239,750 FL  Papiery pietwszey Brazylijskiej 
nożyczki przyjęte po 88 1/2 za sto, spadły 
sia 2 8 , Grgck>ey ? 59 na 1 9 , a Stanów Hi­
szpańskich nawet z 56 na 7. Strata na sa- 
mych tych papierach wyńosi do 4 miJiionów 
900 000 F s . , a na Kolumbi "skich do 2 m ili. 
873,350 Fs.

Intendent Wenezueli B. Christobal Men* 
doza napisał , z Karakas pod dniem 7 ,ftastę- 
puiący list do naszego Konsula, P. Rob, Ker 
P o rte r , w Laguayra: ‘ Mam honor uwiado­
m ić JW. Pana, że tu  nic-takiego nie zaszło, 
coby przerw; c mogło porządek i spokoyność 
powiatu, luh nadwerężało bezpieczeństwo o- 
4ób. Zaburzenia, które dnia 30 Kwietnia w 
W alencji zaszły, i wszędzie rozniesione zo­
s ta ły , nie miały innego celu rak utrzyma­
c ie  Jenerała Pae,.a przy naczelnem dowódz­
twie w tey prow incji, dopóki Oswobodca 
Prezyaent Boli war nie przybędzie , którego 
pośrednictwo i rada upragniona iest od wszy­
stk ich , dla zagodzenia tey domowey niezgo­
dy i przedsięwzięcia w wewnętrznej naszey ad- 
miralicyi uźytecżney reformy , beż; żadnego 
aamszenia zewnętrznych naszyth związków 
i  niepodległości mieszkańców tey Rzeczypo­
spolitej. W tey chwili odebrałem 6 tem p- 
rzędowe zapewnienie od Jenerała M erino, 
który nocy seszłey Z głów nej kwatery po­
wrócił , -i to zapewnienie wkłada na mnie o- 
hcwiązeh do poświęcenia daley kraiowi u- 
sług moich w stopniu , który m i rząd powie­
rzył. Mam honor bydź, ScC. „

Zwołanie przez Viceprezydenta Satitan- 
der nadzwyczajnie Kongressu na 3 Maia ty­
cze się jedynie ustalenia publicznego kredy­
tu  przez uchwalenie dążących do tego ustaw,

Z  Me\yku 29 Kwietnia*

Cćunacho odpływający aó An­

glii bierze ż sobą 228,0(39 dolarów n<ł zapła­
cenie prowizji od pożyczki. Oprócz tegó 
trzyma rząd nad brzegiem l0O,Q00doldrów, któ­
re z pietwSzym z Vefu- Cruz O krętom  odpły­
ną; Obieg naszych pieniędzy pomnożą Się' 
miesięcznie J  1,200,000 loiarów. Fundusz 
kopalni , który utworzony iest. z opłaty dcl 
każdej grzywny bitego Sfebra po iednym 
Rulu, uomnaźa się widocznie i wystarcza na 0* 
płacenie prowizyj od_ feraiowegu d ługu , któ­
ry- wynosi 2,500,000 dolarów.

Senat przyiął dnia 8 b. rr.- iedpomyśl- 
nością naStępuiącą uchwałę : 1 ) Zjednoczo­
ne Mexykańskie pron incyie nie przyyrag 
n gdy od Hiszpanii lub którego bądź. Mocar­
stwa Żadnej p"ropozVcvi* którabv nie żasa- 

.dzcła się na bezwarunkowem uznaniu iefl 
niepodległości i ich rządu. 2) Nie .zezwolą 
także na żadne wynagrodzenie lub opłaię ,
1 tórychby Hiszpaniia lub inne Mocarstwo w 
w iey irftienin za utratę zwierzchnictwa nS 
terni prowincyiami żądać mogła, 3 ) Osoby 
ulegające ustawom Rzeczy pospolitej Meny-’ 
kŁiiskiey czyli w krain lub zagranicą miesz­
kające , ktcróby proponowały lu b  popierały 
rzecz 1 §. oboiętną , mnią oydź iako zdtaycy ’; 
ojczyzny śmiercią, a popieraiąee rzecz 2 
osmiólemiem Więzieniem ukarane. tJchwi- 
ła  ta posłana została Izbie Deputowanych dffl 
przyjęcia i  nie wątpią o icb pizyięeiu, ■

Z  Brtljceili rf, 25 Lipc6*
KięztWO JchtnOŚd Frjdery knwsiWo ??i* 

derlandsćy poiechali i, Królewicem Jmci Na­
stępcą Tronu Pruskiego z H e lć lr  -do Amster­
damu,

Xżę Bernard Sasko-Weimarski., Guber­
nator w Gandawie , który dnia 14go b m. 
powrócił i  podróży do półwocUey- Ameryki 
do Liw efpoóla, Spodziewany ieśt d. Ź8 b, ia . 
w Gandawie,

Neapolitański Jenerał T epe, który od. 
ńieiakiego czasu- ttt b aw ił, odjechał Ba k i ­
piele do Sp |, 1

W tych dniach przybyło na1 okręcie di 
Antwerpii 5 pięknych koni i wiele skrzyń 
przemysłu. Rossyyskiego, iako podarunek ś. 
p, Cesarza Alekąpdra dla Scia Oranii, Przy 
koni-ch zntydóię się jako ątaiecay młody 
Aotab,



z KRAKOWA d n i a  9. SIERPNIA 1826 ROKU i r a  ŚRODĘ.-

ORSĘRWACYIE METEOROLOGICZNE.

Barometr dla lepszego porównania ^redukowany na O ’ R aum f >

i , Thetm: '!
Dzitń ! Barometr czyli Higro- > ;atr 

god aa z reduh: na' stop :zim meir 
| Os- • 1 i c iepła

Stan Atmoif: ir W A G I.

Sierp: i cali lin: stopnie stop:
*od: 7 27 3 808 T l?  5 73 Wschód: S r-d r1

12 002 "["ZZ. 0  P? PułaAT. SeedrT1
S. 3 | „  3. 373 f24. 4 61 „  „

9 i „  3, 214 f  18, o 79 Żaclud: Słaby

Pogoda 
Słońce z Chmur:

Pogoda

Deszcz.

7 27 2, 7951 f l t .  2 ! 80
6. 12 „  3, 2481 f i l .  6 82

3 „  3i 509 f i 3 .  2 82
9 „  3. 857 f.13. O ; 83

7 27 4, 470 f i 3. n 79
7 .. 12 „ 5, 274 f lS .  8 62

3 „  5, 681 f-17. 4 55
9  , ,> 6- 055 f i l .  6 79

Zachód: Słaby 
PułoC: Mocny 

Połud: Za. Średni 
i,- Słaby

Połud: Za: Słaby 
Pułnoc: Mocny

jj ł)

Pochmurno W  nocy deszcz i wiy
,, chei z grzmotem i
łt błyskawic^. O g o r8
„  j deszcz. . <■'

Pc htnnrno o go; 6 3/4 deszcz.
Słońce z Chmur: ;

Chmury 
Pogoda- I
j .  SttczKoWski, Żaki A. O.

Z  W ednta d: i  S ir  pnia. cowska Mość Arcyxi§żę Następca Tronu ui_
■ , . . ,, dał się tamże d. 29 Lipca.

Nayiasiueysi Cesarstwo J. hmośc przy-'
byli tu  dnia 26' Lipca rano w pożądanym Dla dlźenia ptaćy w waźhych sprawach’
9tai;ie zdrowia z letniego zamku 4,axenburg, a ‘ Ministirowi skarboWeim , ■ Hr. Nadasd , któryś
iifizaiutrz' rano przedsięwzięli podróż db ró- rażeni' iest PieZosetc Lamery nadw ornej , ra-
dtmnegp państwa Weinzierl. J.Cesarzew i- cayił .1 C K Mł pod d. 23 Lipca a> b> do*-



P„j..WiM!j|'!! ul'. I UIIJIII iwuliu ..I I li
1tyćhczasovvego Gubernatora G alicyi, Hr. Ta- 
aff>, mianować drugim Prezesem Kamery na- 

,dworney, 'który po wykonaniu zwykłey przy­
sięgi d. 27 tegoż m iesięca, tobiął swoie u- 
Tzędowanie

Od 'brsegóiff Menu d. 28 Lipca.

Dnia 24 bl. m. w wieczór J. Królewi- 
-oowska Mość Następca Tronu Pruskiego przy- 
■byi z swey podróży do Niderlandów przez 
Koluniię , gdzie krótko b aw ił, do Bonn, i ,byl 
radosnemi okrzykami od mieszkańców przyję­
ty. Rynek i ulice, przez które wieżdzał były 
pięknie oświecone. Tegóż wieczora deputą- 
cyia od uczniów Uniwersytetu , Władze :nay- 
wyźsze i officerowie osady .złożyli m u swo­
ie uszanowanie, .które łaskawie przyięł. Na- 
zaiutrz poiechał w dalszę drogę da Ems. — 
Tegóź dnia przybył do Kolonii X ię .August 
Pruski , dla odbycie obrotów z zgrcmadzo- 
nem  pod tam  miastem kotpasem .artyleryi.-- 
JJniwersytet w Bonn liczy .teraz 944 uczmów, 
pomiędzy którenji 104 cudzbżiemców. Kar 
tolickiey teologu słucha 2 6 7 , Ewanielicitiey 
^ 9  praw 261, medycyny 148, a filozofii 137 
Uczniów. -

Towarzystwo Dam w Kolonii trudnię- 
{ce się wsparcierp Greków , zebrałc składki 
K5450 telaj/Sw, które posłało' Radcy Stanu 
jHufeland w Berlinie, -

Dnia p b, m, wyszedł w Minchen 
powszechny zakaz wszelkich ''pgiedynków 
między woyskowemi, lu t jnnenli urzędni­
kami kraiowemi,

W Goldbergn ( S?lęsku) y.aymuią :«ię 
wynal jienien. szyb z^ota r i  lat .600 zasypa­
nych. Pisma Szlęskie umieściły wezwanie, 
.aby ci r którzy posiadaię iakę wiadomość a 
tych starożytnych kopalniach , udzielili ię 
audytorowi Peszel w Goldbergu.

Dnia Tgo b. m .  um arł w W iirtżburgo 
sławny niewidomy flecista Ludwik Duk>n.t 
lUrodzony dnia “11 .'Sierpnia 1769 w mieście 
lOranicnburgu nad rzekę Hawlę. (Znakom i­
ty ten jartysta w roku i 801 z.chwyzał ;swyn» 
.talentem publiczność Warszawską

[Z :Sztokolmu d 21 Lipca.,

Wczoray nrzybył N .Król do nasze* 
-stolicy i  .znaydował sig na Badzie stanu.

.Królewic Następo.- Tronu powróci za 
k ’Ika dni z ćwiczeń morskich. Flottyla po­
wracać :będz;e przez kanał .Soder Telie S 
przed rozeyściem się odbędzie deszcze pod 
Drottoimgholm obroty morskie

.Minister -stanu do spraw Jźagranicznyćh 
H r. 'Wetterstedt , wy iedzie w tych dniach do 
Finspang.

Jenerał Hr. Bidfstierna odbywszy poa 
Schonen obroty z tamecznę arty lery ię, po­
jechał do N iem oc,

Tegorocznie żniwa rozpoczęły ,się iuij! 
w - D a n i i  i  knu-i m sz e m , którem naypię- 
knieysza sprzyja pogoda. W  południcwey 
Szwecy.i, a mianowicie w 'Schonęn , rftwnie 
iak na Seeland .ozime 'Zasiewy sę piękne* 
.ale wiosienne aizkie i  drobne ; lecz m im ? 
J >go vv portach naszych znacznie źy.to zdrq? 
źało,

Py iwie w  wszystkich naszych miastac^ 
dawane s§ koncerty, których dochody p f f f  ■ 
znaczone sę dla .Greków,

Z- Sęufayfaryi <T 19 Lipca.

Na piętym posiedzeniu Seynru Ligi df 
11 b. ui. P. Tschau potwierdzony yosi ał  spray 
wuięcym interessa w Paryżu * a P. Ma/cacęi 
q meralnytn Fojsulem  w Medyiolanie. D a-, 
ley naczelny Kanton upoważniony został 
oświadczenia wdzięczności Bankierowi Wigg
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^fiskiem u , P. ‘G eym uller, który ;przez pół­
tora roku bezpłatnie sprawował interessa Li­
gi. Wielka rada Kantonu'Gryzonii odrzuciła 
po trzeci raz propozycyią dustawienia -żołnie­
rzy na żołd JNeapolitanski.

Od granic Jureckich d 15 Lipca.

Podług don'es:eń z Stambułu do 3 L i­
pca panowała tam  spokoynoić. -Sułtan w u- 
biorze na w póifrankowskim z zawaiem n a  
,głovyie przypatruje się  -ćwiczeniom żołnie­
rzy przez Franka-Egipskicłi officerów. Jan­
czara itiż żadnego n ie  widać.

Z lista o krw aw ych zayściach w Stam­
b u le  udzielamy ieszcze. co następuie : .Sułtan 
rozkazał pod:ć sobie o godz.me 8 z rana cno- 
•rągiew Proroka, i  zaniósł ią -sam , cprzy to ­
warzyszeniu Muftego i wszystkich Ministrów, 
na Etmeidan. Janczarowie na znak buntu 
powywracali sw ".e kociołki., i rozkazali do­
nieść Sułtanowi , iż zostaw uią nn  ,dwie go­
dziny czasu do przesłania im głów 5 swo­
ich Ministrp y, G1y Sifktan ;odrzuci;ł idh żą­
danie , rozpoczęła się o godzinie lwszey wal­
ka. Do pałaców Agi Janczarów i Wielkiego 
Wezyra .szturmowano iuź w nocy. Przy pier­
wszym m ocnym  natarcia . na obrońcow Suł­
tana chcieli Janczarowie opanować dwa dzia­
ła  i ale uratował icpułkow nik artyieryi -i-od­
pędził ich kcutdcz.iuji. Tu rozpoczęły się 
jrzeź i ogień przez 10 godzin trwaiące, w cza­
sie których pokonano Janczarów. :Zjesztą nie 
były w tym dniu nawet sklepy zamknięte.

.Gazeta Napóli di Romania zawiera .« 
zdarzeniach w Morei : -"Dnia 29-Mają. Iwszy, 
pci i 4ty pułk regularnego r,woyska pod bez­
pośredni emj rożkami Pułkownika E. byiiei> .we- 
smy tu z Salaminy. Dnia 31 odbył się w 
fipęcaokż Prezydenta > lulku członków rządu

wielki przegląd. -Dnia Ig o  Czerwca .Pułko­
wnik F abyier, zostawiwszy tu  na  .osadę 4ty 
bataliion pu łku  Ig o  i  Soi t6go , wyruszył "do 
'Meteny. — Z urzędowych doniesień nacze’1- 
■nego Jenerała woyśk naszych, Teodora Ko- 
Ickdtroniego , z Krysśoryz-zy, dowiadujemy 
■się ze -nieprzyiaciel driai 29 Maia wy-ruszył 
z Tryppolizzy k u  ooozowi pod Karytene , a 

.zastawszy wizysfkie przystępy dobrze dh- 
■wtrowane, usiłował przez Poliani dostać się 
na .równiny rMes&enii;; Ale zaledwo doszedł 
do D iraćhi, stoczyć mu iał potyczkę z 
Nikitą , który do tego stanowisk;: ściągał lu­
dzi swuich. -Po nieiakiey ,walce musieli Ara­
bowie n.e bez straty uciekać. ‘Nieprzyjaciel 
powrócił potem do swóiego .-stanowiska pad 
Karytene i dnia 30go Maią. podzielił swo­
je -wojską na kelam tiy , z których iedna po­
została -w obozie pod Karytene z .zabianemi 
■v drodze ,z Patrassu do Trypdlizzy stadami i 
brańcam i, a druga udała się t u  Andryzyńie 
i - wedle zwyćzaiu barbarzyńców w drodze 
-wszystko spaliła. Dnia 31 powróciła atoli do 
Karytene, gdzie aż do 2 Czerwca mieczyimie 
-stała. .Tymczasem zbierały się zwolna z ró­
żnych -części Morei korpusy .'Greckie pad -Loń- 
ylo , Kaliapoulo, Ja n e m ‘Kojokotrom >Delian- 
,ni„, Krisantissim i m neinl. ,, — W  i-iin.yrri 
Nrze -udziela rzeczona Gazeta pochwycony 
■list Dcwodcy Korona do Dowodcy .w Modory 
•vv którym  pierwszy opisuie drugiemu nędzę, 
iakiey ta  twierdza doznąie , która -utraciła iuź 
pyzez morowe powietrze większą pzęść ilu- 
dności a swey .osady,

- Prywatne listy z Napoił di Ropiania pod 
dniem 7 Czerwca donoszą, źe korpus z Ru- 
meliotów i regularnych żołnierzy złożony u- 
,dał się na  Hydrę,, i że grożące niębeznie- 
czeństwó zrządziło nayyjfększą^ iedność pe- 
rniędzy .wyspaną-i Sjpezaja i -Hydra, połączo-
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«£> icfe okręty 1 jrpźj przy Suda , zabraniając 
dowozu żywności dla- Turków do- Morei., któ- 
rey wielki cierpią niedostatek. Obie wyspy 
sposobią się do dzielney obrony. Też listy 
dódwią.,. źe 3000 Turków wtargnęło do Mo­
rei , a reszta stoi pod Karytene, Pod: Kala- 
mata znaydowałó się około 300 Greków o- 
kopanych. Turcy uderzyli na nich, lecz po- 
kiilkui nadaremnych szturm ach, nadeszła przy­
padkiem kupa zbroynych' Mainotów , z którą 
złączywszy się Grecy , odparli nieprzyjaciela 

aż. do Nasi ścigali,
J; , •

W  Alexandryi (w Egipcie) cięgle leszcze 

pannie nieczynnośd wszelkiego rodzaiu han­
d lu , a; okoliczności tak. są przykre, iź zale- 
dwo potrafiono na kupcach wymodz opłatę, 
gdyż maią pełne składy to \/arbw , a nic 
sprzedać nie mogę. Z niecierpliwością ocze- 
kuię na powrót flotty , przez co przynay- 
mniey sprzedarz. żywności się powiększy,

I .O T E R Y T  A KR A IO  W A.
W 202 Ciągnieniu dnia 9 Sierpnia roku 

1825: w przytomności Osób od Rzędu do tego 
wyznaczonych, wyciągnięte z koła zostałyo 
Nnmera następuięce :

D  O  M I  E  S  I  E  N  I A ,

Sśkwestrator Rźędówy zawiadoraia Publiczność , iź w drodze Exekucyi Adininistr*cvy- 
aey; odbywać się-'będzie licytaoyia publiczna s p r z e d  źy; Kom, Bydła, Owiec ,  i Trzody a ta ' 
łń ia 21? Sierpnia b . . r, w mieście Chrzanowie ; chęc kupna maięoy , zaopatrzeni-w goto­
we pieniądze • raczą’ prźybydż:

W Krakowie1 dnia 8. Sirpnia 1825 r ,
Konwicki, Sekw: Rząd

W Krakowie przy Ulicy Rógaakiey w Dom u pod L . 394, dnia1 1T Sierpnia b. r. O’ 
godzinie ID rano w drodze Exekucyi Sądów e y ,  sprzedaż odpędzie się przez licytacyify: 
lltołów ,. Szaf, Skrzyń, Szkła, • Z»garka- i innych zaraz za gotową zapłatę,

Wi Krakowie dnia A :- Sierpnia 1826 • n
Skurczy/iski, Kom- Sąd,

i 4 .  5 8 . , ' 5 2 . 5 6 .  7 5 .
Przyszłe 203 Ciągnienie dnia 16go Sier­

pnia r. b. przypada.

Dnia 7  i 8 Sierpnia 1826 r.

Cena Zbóż różnego gatunku na T arg n ł 
w Krakowie sprzedawanych.

1 2. 3 ? 4
Korzec Zł. gr- Zł. Zł. gi - ; Zł. &
— Pszenicy h — To — T " i 8 z z
- 'Ż y t a 9 — 8 15 8 "i 7 —e.
— Jęczmienia 7 T— 6 15 6- “ i1 _
— Grochu 8 --- 7 15 7 l“ •i 6 15
— Owsa 5 24 5. 18’ 5 15] — _
— Jagieł 21 — 20 19 _ i —
—  Rzepaku 14 — 13 15 12 1S{ 12 —

W Gdańsku dnia 31' Lipcu.

Easzt 30 Korcy wynoszący 
Pszenicy od' Z łp .  4 8 0  do  5 4 G.
Ż y ta  —  —  2 2 8  —  2 4 0 .
Jęczmienia ■— — 192 —  210.
Owsa — — 158 — 180,
Grochu — — 270 — 305,


